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Kraków 18 stycznia. 

„ Lubo Opatrzność zniweczyła zbrodnicze 
niegodziwych ludzi zamiary, i potężną swą 
prawicą zasłoniła Cesarza Francuzów przed 
wymierzonym nań zamachem, winniśmy je- 
duakowoż. rozpoczynając tygodniowe nasze 
sprawozdanie sytuacyjne, zapisać sprawie- 
dliwe a niezmierne oburzenie jakie przera- 
zająca ta wiadomość w Europie wywołała. 
Potępieniu okropnój zbrodni towarzyszyło 
prawie wszędzie uczucie trwogi, na samą 
mysl wstrząśnienia wywołanego w Europie, 

yby Bóg nie był ciosu odwrócić raczył. 
„Owód to najlepszy stanowiska wzniosłego 
Jakie Napoleon III w Europie zajmuje. Eu- 
ropa wtoruje przekonaniu jakie ma bez, wąt- 
pienią Cesarz Francuzów, że misya jego 
Jest opatrzną. Zamachy zbrodnicze odnoszą 
natychmiast karę w tóm samóm, że wzma- 
eniają stanowisko tego właśnie, przeciw 
któremu są wymierzone. Monitor pospieszył 
z doniesieniem, że spisek na obećj uknowa- 
ny ziemi, na wyspie Jersey. Pociecha to 
zapewne dla Francyi, ale oraz i smutne do- 
Świadczenie, że najliczniejsza i najlepićj u- 
rządzona policya (rannych ajentów jest dwu- 
dziestu dziewięciu) zapobiedz podobnym zbro- 
dniom nie jest w stanie. Padły niewinne o- 

ry — wolą samego Pana Ziastępów, oca- 
Cesarz i Cesarzowa. Religia jedynym 
ną 'podobne zbrodnie hamulcem — Bóg je- 
dyną tarczą. Ludziom pozostaje tylko dy- 
skusyą nad prawem gościnności, które za- 
 Bewnia wszystkim cudzoziemcom konstytucya 
angielska, a którćj to szlachetnćj insty tucyi 
tak bezczelnie nadużywają. 

Trzy sejmy. otworzyły się w ubiegłym 
tygodniu: Kortezy hiszpańskie 10tego b. m., 
Sejm pruski f2go, duński 14go. 

Kortezy nieodpowiedziały zaraz od sa- 
mego, początku nadziejom optymistycznym, 
wyrażonym w mowie tronowćj. Większością 
sześciu głosów obrany na prezesa Izby de- 
putowanych p. Brawo Murillo, kandydat o- 
pozycyjny. W. obec tćj. klęski gabinet 
Armero-Mon musiał się podać do dymisyi 
lub rozwiązać lzby. Pierwszą drogę obrała 
Korona i jak donoszą przyjęta dymisyę ga- 
binetu. Może w tćj chwili ustalenia dynastyi, 
Pragnie niewzbudzać niechęci. Nowe mini- 
sterygm złożyć miał p. Isturitz, 

świadczenie ministra-prezydenta p. Man- 
teuffla w sejmie pruskim, któreśmy podali 
w, przeszłym numerze naszego pisma, po- 
żyło. koniec wątpliwościom i co do regen- 
cyi i co do wpływu Izb na akt udzielający 
zastępstwo w dach Księciu Pruskiemu. 
Zdaniem lekarzy Król jest zdrów na umy- 
śle, a więc miał prawo naznaczyć Z ramie- 
nia Swego, zastępcę na czas swćj rekonwa- 
lescencyi. W. przyszły m tygodniu (25g0 
b. m.), odbędzie się siub bratanka królew- 
skiego i domniemanego następcy tronu z kró- 
lewną ang elską. W Calais czeka już eska- 
dra angielska na gości z Niemiec, a jedzie 
wielu książąt na uroczystość, która się od- 
będzie w Londynie w starym pałacu St.- 
James. 

Na sejmie ogólnym monarchii duńskićj 
ze»ranym 14go b. m. księstwa niemieckie 
reprezentowane są słabo, bo kilku deputo- 
wanych złożyło mandaty swoje nie uzna” 
Jąc reprezentacyi zbiorowćj krajów koron- 
nych. Król w mowie tronowćj nie taił spo- 
ru z Niemcami, lecz oświadczając, iż uczy” 
nił wszystko co mógł dla. zadowolnienia 
stanów holsztyńskich i lauenburskich, a od- 
wołuj c się, o narodu iż bronić będzie swojćj 
niepodległości , wątpliwą zostawił nadzieję 


zgody. 
Tegoż samego. dnia wydziął Związku 
_ Niemieckiego do; tej sprawy. wyznaczony 


złożył swoją opinię, zapewne w duchu przed- 


| 


w Państwie Austryackiem (pocztą) 
złr. 25 


WIĘTSEE ZIE EE POR PDZ ZOO EDZĘ 


stawienia austryacko-pruskiego i hanower- 
skiego, Uchwała zapadła w Bundestagu, 
aby uzupełnić niedostające instrukcye rządów 
niemieckich dla swoich posłów związkowych. 
Mowa tronowa w Kopenhadze wpłynie za- 
pewne na ducha tych instrukcyj. | 
Z Piemontu donoszą o wystąpieniu z mi- 
nisteryum p. Ratazzi. Pogłoska ta krążyła 


już nieraz, sprawdzenia oczekiwać wypada.|- 


Wytłomaczenie jéj niełatwe w obec komi- 
syi śledczej na wpływ religijiy w wyborach 
i wotum {zby że kanonicy nie mogą zasia- 
dać w Parlamencie. Stronnictwo. liberalne 
piemonckie potężne zadaje! ciosy parlamen- 
taryzmówi starając się "ciągle wykluczać 
swych przeciwników od używania swobód 
które wyłącznem swem mieni być prawem. 
W..Anglii wiadomości z Indyj: niepokoją 


umysły. Poówtarzać je tutaj byłóby zbyte-| 


cznem. Wypadki i następstwa obszernie po= 
dane znajdą czytelnicy w właściwej Fabyéb. n 
W; Turcyi po Reszydzie Paszy objął go- 
dność W. Wezyra Ali-Pasza, ministerstwo 
spraw zagranicznych Fuad-Pasza, Mehmet 
Kuprisli Pasza został "prezesem rady Tan- 
zimatu. Zmiany więc w polityce. państwa 
domyślać. się nie można. Mnićj nieco, wpły- 
wu angielskiego upatrują. dzienniki francuz- 
kie, za to dzienniki angielskie" silą się "na 
pochwały lorda. Reędeliffa i wróżą mu powrót 
na poselstwo stambulskie.” Kwestya Księstw 
naddunajskich w zawieszeniu. Kwestya że- 
glagi na Dunaju rozbierana ciagle w dzien- 
nikach. Utrzymują że * wolność żeglugi 
w ustawach ratyfikowanych rozciąga się tyl 
ko do ; Gałaczu, że żegluga na. dalszym 
biegu rzeki jest przez pąństwa nadbrzeżne 
zmonopolizowana, żaczem stanie się waż- 
nym przedmiotem dyskusyi na konferencyach. 
Akt sam atoli dółąd nieznany. 7 
Nakoniec, wspomnieć należy że napad 
Walkera na Nikaraguę ukończył się chwi- 
lowo poddaniem się tego flibustyera kommo- 
dorowi amerykańskiemu Pauldings. Ten ode- 
słał go do Washingionu, gdzie go na roz- 
kaz ministra spraw zagranicznych jenerała 
Cass wypuszczono. Wolno mu więc znowu 
udać się do Nowego Orleanu i rozpocząć 


aowa wyprawę. Nie będzie miu to trudnó;|P 


albowiem opinia publiczna w Ameryce gto- 
šno się za nim oświadcza. Uwolnienie to 
niepodobna pogodzić zmesażem prezydenta Bu- 
chanana, który przyrzekał niepopierać flibustye- 
rów środkowej Ameryki. Walker atoli ma 
za, sobą konstytucyę amerykańską i ducha 
Yankesów, który zdobycz uważa za prawo, 
a © środki nigdy niepyta. 


Korespondencya Czasu. 


Poznań 15 stycznia 

Ku stwierdzeniu tego com 'w ostatnim liście pi- 
şat 0 niesłychańćj fiskalności a nieznanćj: innym 
prowincyom, eo do wysokości i rozkładu podatku 
od dochodu i inńych , niechaj! następujące fakta za 
dowód służą: Hrabia Hatzfeld właściciel znacznych 
d r. w krobskim powiecie, i stale je zamieszku- 
Po li z powodu uciążliwości podatku osobistego 


Sięstwie przeniósł swe ptawne domiciliim ; do | p 


lichej mieściny szkląskićj Milicza , gdzie żadnój nie 
ma posiadłości. W powiecie międzyrzyckim, gdzie 
posiadłość ziemska, prawie całkiem w niemieckieh 
jest rękach , gdy raz rozłożono podatek od docho- 


du, przed kilku laty, dotąd żadna zmiana nawet 


projektowaną nie była, kiedy wreszcie powiatów 
coroczne podwyższania.i badania drobiazgowe sta+ 
nu majątków, koniecznym "zdają się warunkiem 
dzierżenia włądzy.' hair z? 
Z wiadomości prowincyonalnych najważniejszą» 
że tata Towarzystwa kredytowego z nadspódzie- 
wanie małą zaległością w terminie oznaczo 
wpłynęła. Jest to: nawet niemal zagadką w obec 
taniości produktów ' ogólnćj kryzys' -finansowćj , 
paas a przynajmnićj zachwiania się tylu ma- 
i w. d TY 
TEW. Ostrowie. w miejsce deputowanego Moraw- 
skiego, wybranym został w trzecim skrutynium 144 


języku, w Prusach drukowanemi. 


/Przyjmują się qq umieszczenia w Tnseratach. 
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głosami, naprzeciw 143 
golewski o jeden głos pobitym został; słychać o 
wielu przekroczeniach formy przy tym wyborze, 
być to może ale skargi na tem polu nie nie zna- 
czą, a byłoby lepićj, gdyby wszyscy. wyborcy 
w miejscu byli stanęli, gdyby do domów i na o- 
biad, nie byli przed ostatniem głosowaniem odje- 
chali;' więcćj sumienności w pełnieniu obowiązku 
byłoby bezskutecznych skarg oszczędziło , a więk- 
szość zapewniło. 
W imieniu tolerancyi, odbywa się obecnie egze- 
kucya oddziałem wojskowym poparta, przeciw gmi- 
nie Raczyce pod Odolanowem z powodu, że gmi- 
na ta katolicka szkoły swćj pozwolić nie chciała 
sąsiednićj gminie protestanckićj, do udzielania dzie- 
ciom nauki religii protestanekićj. y 

Zaczynają nas'w Księstwie obdzielać a raczéj 
obdarzać publikacyami protestanckiemi w polskim 
Duchowni nasi 
nie mogą dość być bacznemi w tym względzie, bo 
to Landi towar księgarski, którego darmo na tar- 
gach i jarmarkach lud nasz nabywa. 

Sucha zima zupełnie bezśnieżna wielką staje 
się klęską, z powodu braku ogólnego wody, a rol- 


nicy obawiają się i strat w zbożach, gdyby silniej- 


i mrozy, "zostawić miały śniegiem niepokryte 
pola. i 

Dzieło pana Stawiskiego o stosunkach rolniczych 
Polskich, z wielką uwagą jest czytane i cenione 
jako ważny nabytek pracy i badań na tóm dziś 
stokroć ważniejszćóm jak kiedykolwiek polu. 

Mowa od tronu otwierająca Izby w Berlinie, o 
tyle zadowolniła, że o nowych podatkach w tym 
roku mowy nie będzie; ale ministeryum trudne ma 
położenie; po twierdzeniach tak stanowczych ze- 
szłorocznych , że bez ótwarcia nowych: źródeł do- 
chodów rządzić nie można; kiedy 'dawniejsze nie 
tylko wystarczyły, ale nawet podały możność, po- 
większenia wydatków; zapowiedziańem. polepsze- 
niem bytu materyalnego niższych urzędników. 

Jeden ustęp groźny Danii się tyczący;: traci gro- 
źność, w skutku komentarzy dzienników, które mó- 
wią o znacznćj summie w budżecie dla; marynarki 
przeznaczonej, aby niódz "państwu jak: Dania na 
morzu czoło stawić; zanim bowiem ta marynarka 
tak wzrośnie, to przecież dyplomacya znajdzie for- 
mułę układu ;'a' nasze pokolenie spokojnie owoców 
pokoju używać będzie: 
'/W. Hamburgu sprzedano na publicznćj licytacyi 
ostatnią kotwicę marynarki rzeszy niemieckićj, za 
kilka srebrników, a jakiś dowcipniś niemiecki do- 
nosi, że telegrałem wezwano byłą administracyę 
floty niemieckićj do: Londynu, by pomogła ze- 
pchnąć na fale upornego „Lewiatana*. 


gajenia; sejmowego, ale: w następnych poroka 
ał nadto 


an Gebdl; p. WŁ. Nie- 


wych, projekt' do lepszego uregulowania osiedlań 
w wschodnich prowincyach królestwa, projekt bud- 
żetu, wreszcie rozporządzenie królewskie, zawie- 
szające na czas trzechmiesięczny prawo o. stopie 
procentowćj. Jest to wszystko, czém się Izby zaj- 
mować będą w ciągu obecnćj legislatury. ŻŹ łona 
Izb żaden zapewne projekt do prawa nie wyjdzie; 
nie przynajmnićj o tóm dotąd nie słychać. Zdaje 
się jednak, że artykuł konstytucyi o regencyi bę- 
dzie zmieniony. Sejm będzie mógł z łatwością 
skończyć prace swe aż do wielkanocy. 

Bundestag zwyczajem. swym powoli się zabiera 
do wysłuchania sprawozdania wydziału w kwestyi 
holsztyńsko - lauenburgskićj, Gdy dnia 7go b. m. 
do tego nieprzyszło, spodziewano się, że w ze- 
szły czwartek, to jest 14go, sprawozdanie to bę- 
dzie odczytane. Dotychczas miemasz o tóm ża- 
dnéj wiadomości. Mówią, że sprawa miała przyjść 
wczoraj na stół. Tymczasem właśnie w tenże 
czwartek otwartą: została powszechna rada pań- 
stwa «w. Kopenhadze, a cò najlepsza, to że w mo- 
wie zagajenia powiedziano bez ogródki, że Da- 
nia wszelkie. możebne .koncesye, wedle przeko- 
nania rządu, już Niemcom. zrobiła, z czego trze- 
ba wnosić, że Dania o dalszych koncesyach nie 
myśli. Być więc móże że żądania Bundestagu bę- 
dą przez unią poprosu odrzucone. W tenczas się po- 
każe, czy Bundestag będzie w stanie żądania swo- 
je utrzymać. Z. mowy: zagajenia sejmu pruskiego 
należałoby wnosić, że Bundestag w razie potrze- 
by popierać będzie czynem prawa swoje. Nasuwa 
się tu pytanie, czy Dania działa, upierając się przy 
swojóm , bee radzie ,, która jéj niedawno te- 
mu. dana była przez mocarstwa europejskie, czyli 
też działa zgodnie z inną może tajemną radą 
tychże mocarstw, różną od tćj, która była dana 
publicznie ? 

Minister sprawiedliwości radzi powtórnym re- 
skryptem ' rodzicom i opiekunom młodzieży uda- 
jącej się na uniwersytety, aby: niedozwalak .tejże 
obierać sobie zawodu prawniczego, gdyż liczba 
aspirantów. do posad w sądownictwie i admini- 


ki] stracyi takyjest wielka, «że dla: nowo przybywają- 


cych. nie będzie. na długie. lata żadnego widoku 
do pomieszczenia. 

Poseł pruski hr. Hatzfeld przybył tu z Paryża 
na odebraną wiadomość o niebezpiecznej choro- 
bie. siostry; .swojój brabiny Nostiz, która zawczo- 
raj umarła, przed przybyciem brata. | 

Zew. poświęcił. dwa wstępne artykuły rozbioro- 
wi wyszłej. tu "przed dwoma tygodniami polity= 
cznćj broszury. «najomego anonima Dr. Franza, 
pod tytułem: Quid. faciamus nos? Artykuly.: Zeit 
dobrze napisane, ale lepszą, krótszą i dobitniejszę 
odpowiedź dała. pytającemu politykowi gazeta po- 
niedziałkowa Zerlin, pożyczając od kapucyna wal- 
lensteinowskiego- frazesu: „Contenti estote mit eus 
rem Commishrotè.“ 

Paryż 12 stycznia. 

L*** Wiele już napisano od'czasu podniesionćj 
kwestyi urządzenia stosunków włościańskich i wiele 
lat jeszcze pisać 0 'nićj będą. Zadanie bowiem jest 
wielkićj wagi, konieczność rozstrzygnięcia jéj nie- 
zbędna, gwałtowna, a sposoby przyjścia do niego 
dotąd niewskazane od władzy, zostawione prawie 
jak to jest w reskrypcie do jen. gubernatora pe- 
tersburskiego, patryotycznćj gorliwości obywateli. 
Najwyższym objawem tego uczucia, wedle zdania 
samychże Rosyan, jest artykuł książęcia Trube- 
ckiego który pod imieniem Olgerdowicza w dzien- 
niku łe Correspondant został umieszczony. Czyta- 
liście już go zapewne i znaleźliście w nim ten je- 
dyny pewnik, że w strefie północnćj gdzie grun- 
tów jest mało albo nieżyzne, gdzie wiele błot i 
lasów tam właściciele chętnićj przyzwolą na ustą- 
pienie pańszczyzny i zodada o ziemi w zamian 
za czynsz (bo taki stan rzeczy jest już oddawna); 
tam zaś gdzie roli jest podostatkiem i gdzie upra- 
wa jój przez chłopów: jedynym bywa dochodem 
pana, zniesienie pańszczyzny byłoby ruiną jego 
ostateczną. Cóż więc począć? trzeba jednak temu 
zaradzić! Książę Trubecki dwa znajduje sposoby: 
pierwszy „nie włościanina pojedynczo ale gminę 
całą. wyswobadzać i uczynić ją trzeba odpowie- 
dzialną za regularne wypłacenie należącego się 

nagrodzenia panu; drugi: po zniesieniu odku- 
pów wódczanych, dozwolić panom wypalania go- 
rzałki za najwyższą chociażby opłatą: z czego ten 
troisty będzie pożytek: rząd nie straci, pan zy- 
szcze, a chłop zamiast fałszowanćj gorzałki do- 
stanie ję pierwszćj próby. Nie lepszy środek wy- 
myślony na zapobieżenie utworzenia się, klasy pro- 


letaryuszów czyli nędzarzy, Po uwolnieniu ludzi 


dworskich nieposiadających roli, oto z ofiar pry- 
watnych, z p uaa Wo, wszystkich powiatach bu- 
dować domy ochrony dla starców 1 niemogących 
zarobić na życie i do nich spędzać wałęsających 
się biedaków. Ile w tém wszystkiem jest miłośc 
chrześciańskićj, ile szczerego dbania o interes" 
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dobro powszechne, k=*" 
francuskie przy” 
nie ch~ 7 


„azdy łatwo osądzi, i pismo 
.,„mujące artykuł Olgierdowicza wcale 
„vato wziąść zań odpowiedzialności-n14'siebie, 
wyraźnie to zastrzegło, ale szkoda że jako kafo- 
lickie nie zwróciło uwagi na owe słowa a A 
Jakóba zaczynające Roz. V. „Nuż teraz boga ze 
płaczcie narzekając na nędze wasze... ‘Oto żapłata 
robotników którzy żęli pola wasze, od*was za- 
trzymana, woła: i wołanie ich weszło do uszu 
Pana Zastępów.* Interes bliźniego w sumieniu swóm 
rozsądzić, to sprawa wyższa nad wszelkie wzglę- 
dy ekonomiczne, administracyjne, i tylko przy 
błogosławieństwie bożćn: można się spodziewać 
z wyroku zapadłego, pomyślnych dla obu stron 
owoców. Godziło się Rzymianom poganom pro- 
wadzić swych niewolników przed pretora i obwie- 
szczać wolę swą słowy: kune kominem liberum esse 
volo jure Quiritium i liktorowie okręcali zaraz w kół- 
ko wyzwoleńca, dając tóm znać, że mu wolno iść 
dokąd zechce, i dalćj nie pytali co się z nim sta- 
nie, ale jakim sercem dziś panowie rosyjscy pu- 
szczą w świat tę czeredę dworowych ludzi wie- 
kiem lub pracą schorzałych, do służby niezdol- 
nych, aby ją zmiatała policya do projektowanych 
olgierdowiczowskich domów ochrony?... Boleśnie 
jest czytać podobne filantropijne rady; szczęściem 
szlachta litewska co się wzięła pierwsza do dzieła, 
mało się troszczy o zdania pisarzy których i cza- 
su czytać niema, a tylko w imie obowiązku i su- 
mienia dział młodszćj swćj braci z należytą miło- 
ścią i sprawiedliwością dopełnia. 

Za dni kilka wyjdzie na widok publiczny ozdo- 
bny druk Spraw rycerskich książęcia Albrechta pru- 
skiego spisanych dla króla Zygmunta Augusta. 
Wydawcy dzieła tego opisując w przedmowie za- 
lety i wartość tego historycznego pomnika, koń- 
czą rzecz swą słowami księcia Alberta: „Jeżeliśmy 
mimo starań rozlicznych, niewywiązali się z za- 
dania naszego jakby należało ; nie mniemaj przeto 
czytelniku łaskawy, abyśmy pilności potrzebnćj a 
przystojnćj tu w tém dziele nie mieli zachować, i 
wszystko to cośmy nieprawie trafili a niewłaściwie 
wykonali, nieumiejętności lub niesposobności na- 
szćj racz przypisować. Bośmy szczerze pragnęli 
dać w twoje ręce księgę , zewnętrznym swym kształ- 
tem wiernie przypominającą ów rękopism, który 
do tylu królów i hetmanów należał i przez tyle 
wieków za pomnik chluby narodowćj był poczy- 
tan. Jeśli czytając te karty, zdołasz myśl swoją 
przenieść w owe czasy minione, i w tój dawnego 
znaczenia pamiątce znajdziesz na dzisiaj iky 
pociechę i wytrwaniu w dobrém zachętę, wy- 
dawcy za pracę swoją mają się dostatecznie wy- 
nagrodzeni.“ 

Jak przed 30tu laty bawiła mię broszura do- 
wodząca że Napoleon nigdy egzystował a był tylko 
fikcyą poetyczno-mytologiczną, tak teraz z równą cie- 
kawością przerzucałem kilkanaście kart innćj bro- 
szury ktorćj tytuł: Mie żydzi Jezusa Chrystusa u- 
krzyżowali. Kto go ukrzyżował ja tego nie powtó- 
rzę, bo p. Leon Kreska autor zda mi się być 
zmyślonóm nazwiskiem a zatóm zupełnćj wiary 
nieobudza i nie mógłbym w razie potrzeby nań 

- powołać się. Dowodzi zaś, że dzień ukrzyżowania 
przypadał na święto Paschy (po hebrajsku Fara) 
w którym nie wolno było żydom zabijać, zatóm 
żydzi ani do męki ani do ukrzyżowania nie nale- 
żeli, że to spełnionćm było przez legię cudzoziem- 
ską z innych narodowości złożoną a będącą pod 
rozkazami Piłata z Pontu. Zaraz potóm, znowu 
się plącze i wikła, bo utrzymując że żydzi Sfer- 
dim którzy Te zburzeniu Jerozolimy do zacho- 
dniéj części Europy, przeszli wolni są od téj zbro- 
dni, obwinia pokolenie I«wi z którego szli ka- 
płani faryzeusze i skrybowie (gałęź zwana Aszke- 
najzym) co wkroczywszy do Germanii posunęło 
się w strony północne. Autor cytuje ewangelię i 
Jul. Cezara i wielu innych pisarzy, a to wszystko 
niewiedzieć po co, tak właśnie jak Juliusz o 
mówiąc wczoraj o Racheli nad jej grobem, nie- 
zapomniał ani Cavaignaca, ani Manina, ani tylu 
innych ‘zmarłych w roku zeszłym. Szkoda, że za- 
miast tćj pogrzebowćj mowy, nie odczytał swego 
felietonu poniedziałkowego, byłby jéj pamięć u- 
czcił wymownićj. 

aa aaa 


Kraków dnia 18g0 stycznia. Według otrzyma- 
nej ze Lwowa wiadomości, kardynał Arcybiskup 
Lwowski obrządku grecko - katolickiego Lewicki 
rozstał się z tym światem w Uniowie w dniu 14 
b. m. o god. 1*/4 w południe. , 


Lwów 9go stycznia. C. k. komisya krajowa dla 
spraw osobowych mięszanych urzędów powiatowych 
w lwowskim okręgu administracyjnym mianowała 
c. k.auskultanta Hipolita Lewickiego, prowizorycznym 
aktuaryuszem urzędu powiatowego w Sokalu. 

Wiedes 17 stycznia. Depesza wczoraj nade- 
szła z Tryestu o godzinie 10éj rano donosi, że wła- 
śnie przy najpiękniejszćj pogodzie wśród huku dział 
i bicia dzwonów wyruszył orszak pogrzebowy z cia- 
łem hr. Radeckiego, któremu towarzyszyły niezmier- 
ne tłumy ludu. Ciało przywiezione będzie do Wie- 
dnia dzis wieczór na kolei południowej i przez noc 
pozostanie w kościele przy arsenale, dokąd je od- 
prowadzi komendant miasta przy blasku pochodni. 
W poniedziałek o godzinie 10 wystąpi cała załoga 
stolicy. O godzinie 11éj orszak pogrzebowy wyru- 
szy z arsenału i przez rogatkę belwederską bramę 
i ulicę karyncką powiezionym będzie do kościoła ś. 
Szczepana, a po nabożeństwie umyślnym pociągiem 
kolei wywiezionem będzie do Stockerau, a stamtąd 
gościńcem do Wetzdorfi. 


jest prawdziwem macaniem. 


CZAS z Wtorku 


Gazeta Wiedeńska pisze z tego powodu co na- 
stępuje: ; 

„Z oczekiwaniem wygląda Wiedeń nadejścia téj 
pełnćj znaczenia chwili. W milczącym smutku cze- 
ka on przybycia zwłok śmiertelnych marszałka pol- 
nego hr. Radeckiego, męża któremu za życia po- 


klaskiwał radośnie. Jego duch bohaterski uchodził 


ku niebu, ciało jego spoczywać będzie w sercu Au- 
stryi, w tćj świątyni sławy, którą pobożna myśl je- 
dnego z Austryaków zbudowała mu miłościwie na 
grobowiec. Tak więc i ludność Wiednia oglądać bę- 
dzie obrzęd pogrzebowy Radeckiego; wolno jéj bę- 
dzie isć za trumną bohatyra, na którego życie ty- 
siące razy zagrożone, śmierć jakoby się nigdy nie 
ważyła targnąć. Ale Cesarz Austryi, pierwszy z mi- 
liona Austryaków, kiedy idzie o uwicie wawrzynu 
na wieniec dla zasługi, — Cesarz Franciszek Józef 
udzieli pogrzebowi Radeckiego najwyższćj $wietno- 
ści, a lud Jego ujrzy Go na czele tego szeregu wo- 
jowników, która pierwszemu swemu narodowi cześć 
wojenną złoży. Ale nie same to są zasługi Radec- 
kiego dla tronu i ojczyzny, które nagradzając Ce- 
sarz poprowadzi pochód pogrzebowy. Kiedy zgasły 
bohatyr w roku 1848 polegając w Bogu, sobie sa- 
mym i szczupłem ale odwagę i wiernością silnem 
wojsku, opierał się burzom zdradzieckiego nieprzy- 
jaciela siłą ramienia swego, wtedy rycerski duch 
18-letniego naówczas Arcyksięcia Franciszka Józefa 
popchnął do walki w obronie prawa i ojczyzny. — 
Przy boku Radeckiego pierwszy raz młody książe 
wystąpił na pole chwały. Młodzieńcza odwaga po- 
stępowała na równi z mądrością lat. W d. 6 maja 
1848 r. wśród huku dział bitwy pod Santa Lucia 
młody bohatyr zyskał sobie ostrogi pod oczami 
Marszałka, które niespokojnie czuwały nad drogiem 
życiem, a był to Radecki, co w raporcie nad po- 
mienioną bitwą dawał radosne świadectwo odwa- 
dze i zimnćj krwi Cesarzewicza. A przeto nietylko 
bohatyr uwieńczony zwycięztwy, mądry mąż stanu, 
ale również nauczyciel, ojcowski przyjaciel, towa- 
rzysz broni i swiadek Jegn pierwszych czynów wo- 
jennych, którego wdzięczny Cesarz do grobu odpro- 
wadza. Ludy zaś Austryi i wierne wojsko z głębo- 
kiem wzruszeniem przyglądać się będą wzniosłemu 
widokowi, przejęte miłością i czcią dla Franciszka 
Józefa i boleścią nad stratą tego męża, którego naj- 
lepszy Cesarz nazwał swym najwierniejszym sługą*. 

Następnie Gaz. wiedeńska mówiąc o wiadomem 
założeniu grobowca dla znakomitszych jenerałów 
austryackich w Wetzdorf -przez właściciela téj wsi 
p. Pargfriedera na wzgórku nazwanym przez niego 
„Heldenberg* gdzie już pogrzebiony został na wła- 
sne swe żądanie bar. Wimpffen, a obecnie pogrze- 
bionym będzie hr. Radecki, dodaje, że N. Pan pra- 
gnac, aby hr. Radecki spoczywał we własnej ziemi 
Cesarza swego, a nie chcąc zmieniać ostatniej woli 
zmarłego pragnął zakupić od właściciela owo wzgó- 
rze, lecz tenże nieprzyjmując ofiarowanych sobie 
pieniędzy złożył N. Panu u stóp całą tę górę ze 
wszystkiemi pomnikami jako dar patryotyczny, a 
N. Pan dar ten przyjąć raczył łaskawie. 

— N. Pan zamianował radeę rządowego Aloize- 
go Auera, dyrektora drukarni rządowej i nadwor- 
nej, rzeczywistym radcą dworu z płacą do tego sto- 
pnia przywiązaną. 

N. Pan przeznaczył na nowo 1000 złr. na ży- 
wienie ubogich w mieście Wiedniu w zakładach 
żywienia ubogich. 

— Baron Budberg, który ma być przeniesiony 
stąd do Berlina, przedłużył pobyt swój w Wiedniu 
do lutego. Coraz więcej pewności nabiera pogłoska, 
że sekretarz i pierwszy radca poselstwa rosyjskie- 
go w Paryżu p. Bałabin zostanie posłem w Wie- 
dniu, lecz dopiero na wiosnę tu przybędzie. 

— Że wszystkich niemal krajów niemieckich i 
włoskich przybywają do Wiednia jenerałowie i wyż- 
si oficerowie wysłani przez swoje rządy do asysto- 
wania pogrzebowi hr. Radeckiego. 


Królestwo Polskie. 


„Z listu z Kowna z grudnia, zamieszczonego w Kro- 
nice Warszawskiej, podajemy następujący wyjątek : 
„Roboty przygotowawcze i prowadzenie linij niwe- 
lacyjnych pod koléj żelazną, nie ustają. (Jestto ko- 
léj z Kowna do Królewca, a raczéj z Kowna do 
granicy pruskićj do Ejtkun, zkąd do Królewca bu- 
duje drogę żelazną towarzystwo pruskie. Kompania, 
która podjęła się budowy dróg żelaznych w Rosyi 
chcąc koleje rosyjskie połączyć jak najprędzćj z sie- 
cią dróg Środkowó - europejskich, zajmuje się spie- 
sznie budową tćj kolei mającćj połączyć drogę że- 
lazną z Petersburga do Kowna z drogą z Królew- 
ca do Berlina, i tym sposobem przez Berlin, Kró- 
lewiec, Kowno poprowadzić główną drogę handlo- 
wą z środkowćj Europy do półnoenćj Rosyi; całe 
Królestwo Polskie będzie w ten sposób ominięte 
i zostanie na boku tćj wielkićj drogi handlo- 
wćj. Druga droga żelazna mająca iść z Odessy 
do Brodów i łączyć się w tóm miejscu z koleją po- 
prowadzoną przez Brody, Lwów i Kraków ku środ- 
kowi Europy, utworzy ważniejszą jeszcze drogę han- 
dlową łączącą Wschód z Zachodem, która znów 
po drugićj stronie omijąć będzie Królestwo Polskie. 
Mówiąc o wzięciu przez towarzystwo szląskie kolei 
warszawsko - wiedeńskićj, rzecz tę obszernićj nieco 
przedstawialiśmy. P. R. C*.. Podług dzisiejszego 
planu kolćj przechodzić będzie około góry Napo- 
leońskićj, kilka wiorst od Kowna; mijając więc 
miasto, ma aż trzy razy przecinać rzekę Jesie w Kró- 
lestwie, która albo ulegnie zmianie w korycie, al. 
bo dzwigąć będzie trzy mosty, i to ostatnie jest 
prawdopodobniejsze. W każdym razie przejście ko- 
lei w wielu miejscach natrafią na ogromne trudno- 
ści, a niwelacya inżynierów po naszych górach, 
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19 Stycznia 1858. 


tak, iż na któryby bok padły, zawsze pękną. 

Oprócz powyższych depesz częścią do Wiednia, 
częścią do Berlina nadesłanych, szczególniej do Ko- 
respondencyi Austryacktej i berlińskiego Bióra tele- 
graficznego , znajdujemy jeszcze wzmiankę w Zeit, 
iż trzaski zgruchotanego pojazdu uderzyły Cesarza, 
wszelako niedoznał on żadnego szwanku. Następnie, 
że Pierri schwytanym został właśnie w chwili gdy 
miał rzucić pocisk, a potem dopiero aresztowano 
innych czterech wspólników jego przybyłych tegoż 
dnia po południu z Londynu. 

Powyższa wiadomość podana w Zeit jakkolwiek 
różni się nieco od reszty dotychczasowych depesz, 
zdaje się jednak najjaśniej wykazywać, jak zamach 
był dopełniony. Zapewne, że Pierri chciał do- 
kończyć dzieła zniszczenia przez wspólników swo- 
ich rozpoczętego i w tćj chwili pochwyconym zo- 
stał. Nie można wszelako opierać się na tćj wersyi, 
będącej w sprzeczności z innemi podaniami, iż Pier- 
ri aresztowanym został na 5 minut przed zamachem. 
Daje się ona jednak pogodzić z tem co Monitor zd. 
lógo pisze: iż Pierri aresztowanym był zbyt późno, 
aby przeszkodzić zamachowi przez spólników jego 
dokonanemu, Zdawałoby się, iż przytrzymano go 
przed Operą z granatem w ręku, ito naprowadziło 
na aresztowanie sprawców istotnych, albowiem ta- 
kowi wraz z nim w jednym hotelu mieszkali. 

Zdaje się nam że pociski jakich tu użyto, były 
to granaty nabijane nie prochem lecz srebrem pio- 
runującem, to jest saletranem srebra; granatów ta- 
kich nie trzeba zapalać brantką, bo saletran srebra 
napełniający granat, zapala: się przez samo uderze- 
nie rzuconego granatu. Próby z podobnie nabijanemi 
granatami i bombami wielkich rozmiarów rzucone- 
mi z moździerzy, widzieliśmy pod Londynem w r. 
1854. Trudność iprawie niemożebność przewożenia 
takich pocisków i niebezpieczeństwo przy ich użyciu, 
gdyż za silniejszem stuknięciem o siebie, mogą się 
zapalać i pękać zabijając dokoła, jest przyczyną, iż 
nie używają ich dotąd w działaniach wojennych. Si- 
ła rozprężliwa srebra piorunującego jest 100 prze- 
szło razy większa od siły prochu, to jest, że funt 
jego ten sam skutek czyni co 100 funtów prochu. 

Wszystkie dzienniki, które nas dziś doszły, z tych 
co już wiedziały przez telegraf o zamachu w Pary- 
żu, poświęcają dłuższe lub krótsze temu wypad- 
kowi uwagi. Mało się one od siebie różnią, bo 
w każdym z nich wyrażona jest zgroza i oburzenie 
tak ze względu na ten czyn zbrodniczy, jako i na 
polityczne jego znaczenie. Odmienniej nieco, bo 
w właściwym sobie, a z nieukrytą niechęcią, jakiej 
nigdzie wyraźnie niedopatrzy, przemawia Gazeta 
Krzyżowa. Podajemy ten artykuł raz ze względu 
na jego krótkość, powtóre, iż przebija w nim duch 
partyi, która się zwróciła niedawno nagle ku An- 
glii, i w artykule -o którym mowa, pomija nawet 
zarzut czyniony teraz rządowi angielskiemu pono- 
wnie o knowania w Jersey. 

Artykuł ten brzmi: 

„Prawica to boska kieruje przeznaczeniem tak 
narodów, jak i pojedynczych ludzi: błogo temu, 
któr:go dusza tą pewnością żyje. Banda zbójecka 
znowu garść kul wystrzeliła na Cesarza Francuzów; 
ale wbrew woli bożćj ani jeden włos z głowy nam 
nie spadnie. Pan Bóg po swoich własnych postę- 
puje drogach, a jeśli wybrał na co jakiego czło- 
wieka, to temu nieprzeszkodzi ani machinami pie- 
kielnemi ani zbójeckim sztyletem. I przeciwko 
pierwszemu Napoleonowi nadaremnie kusiła się 
mordercza ręka — przeznaczenie musiało się speł- 
nić I na Ludwika Filipa strzelali sprzysiężeni re- 
publikanie — a nie mogli go powalić. Wszystko 
w mocy Boga: poniżyć i podwyższyć, w prochu 
tarzać i na tronie posadzić — a wszystko to czyni 
On. w swoim czasie. Młyny boże nie mielą za 
ludzkim podmuchem! 

„Według dotychczasowych wiadomości, zdaje się, 
że maszyniści piekielni przyszli znowu z kraju, gdzie 
Mazzini najobficićj rozsiał nasienie smocze buntu 
i skrytobójstwa. Wszelako nieprzyszliby Włosi do 
Paryża, gdyby nie mogli liczyć na dużo tam spól- 
ników i sympatyi. Nigdybyśmy pomimo wszelakich 
deklamowan — niewątpili, że we Francyi wielkie 
jest jeszcze stronnictwo, co raczej dziś niż jutro 
chciałoby obalić tron Ludwika Napoleona — pojmu- 
je się to łacno przy ich zasadach. Ale że w obec 
takiego postępowania, dziś nawet jeszcze i to za- 
wsze „wielkie zasady roku 1789“ — a więc na- 
sienie królobójczego owocu! — urzędownie głoszo- 
ne bywają, tego za prawdę nie możnaby pojmo- 
wać, gdyby to właśnie nie było również zasadą*. 


Fliszpania. 


Królowa Izabella otwarła kortezy w d. 10 b. m. 
następującą mową tronową: r 

„Panowie Senatorowie, panowie Deputowani! 

„Radość moja z tego iż przewodniczyć dziś mo- 
gę aktowi tak uroczystemu, tém jest większą, iż 
wraz z wami powinszować sobie mogę dobrodziej- 
stwa, jakie nam Bóg wyświadczył, wysłuchawszy 
moich i waszych próśb. ; 

„Przyjście na świat księcia Asturyi, téj nowćj 
rękojmi trwałości tronu, gasząc ostatni połysk na- 
daremnych złudzeń, nową zarazem znamionuje erę 
spokoju i pomyślności monarchii i słodkim nadzie- 
jom szerokie otwiera pole. Serce mojego ukochane- 
go syna natchnie go miłością do swych ludów; imie 
jego utoruje mu pełną chwały droge, którą postę- 
powali przodkowie, a rady moje zaszczepią w jego 
umyśle niezachwiane poszanowanie konstytucyi i 
praw. 

„Podczas gdy radość z jaką naród cały przyjął 
wiadomość o tym szczęśliwym wypadku była bez 
granic, wypadek ten dał również obc m monar- 
chom sposobność wyrażenia mi, na wyścigi że tak 


W obecnćj porze gdy nasze stosunki handlowe 
z Prusami przerwane zostały, kupcy obliczają swe 
zyski i straty. Strat jednak z kupców naszych w tym 
roku nikt nie poniósł. Handel wywozowy tego ro- 
ku miał wynosić przeszło, podług prawdopodobnych 
obliczań kupców kowieńskich, 2,000,000 rs., a przy- 
wozowy mniejszą tego połowę. Towarami wywo- 
zowemi jest głównie drzewo budulcowe, siemie 
lniane, len, zboże i nie wielkie partye łoju; Śledzie 
zaś, sól, machiny rolnicze i przedmioty kolonialne, 
stanowią handel przywozowy. 

Właściciele batów (nb. pływających), statków pa- 
rowych, bynajmnićj się nie obawiają konkurencyi 
z koleją żelazną; owszem kupcy utrzymują, że ko- 
Ićj mało wpłynie na ubogacenie materyalne Kowna, 
a zwiększone w liczbie statki parowe i baty, szcze- 
gólnićj te ostatnie, zawsze będą robić dobre interesa. 

Do wiadomości miejscowych nader dla nas po- 
cieszających, należą wieści o zupełnem dźwignięciu 
murów starych, położonych nie daleko Niemna, któ- 
re mylnie w poprzednićj korespondencyi, wymieni- 
łem jako pamiątki pałacowe; i o budowie katedry 
katolickićj, która ima stanąć w miejscu dawnego 
naszego cmentarza, położonego miądzy starem a 
nowem miastem. 


Francya. 


Oprócz podanych przez nas w niedzielnym nume- 
rze depesz: telegraficznych o zamachu na życie ce- 
sarza Napoleona, wczorajsze i dzisiejsze poczty przy- 
niosły nam kiłka jeszcze wiadomości uzupełniają- 
cych, ale również otrzymanych z Paryża telegrafem. 
Poczta paryska z 15go która nas wieczór dziś doj- 
dzie, nie może jeszcze mieć dokładniejszych szcze- 
gółów, bo ograniczy się na artykule Monitora, któ- 
rego treść znana już z depeszy, i na krótkich wzmian- 
kach. Dla tego poprzestajemy teraz na zebraniu 
wiadomości telegrafowanych z Paryża do różnych 
dzienników dochodzących nas rychlej niż paryskie, 
z tem nadmienieniem, że nie wszystkich prawdzi- 
wość da się zapewnić, a fakta tylko przez Monitora 
podane muszą być uważane za autentyczne: 

15go rano o Jéj. Wzburzenie, w jakie zbrodnia 
wczorajszego wieczora wprawiła ludność, trwa dziś 
jeszcze. Oburzające okrucieństwo z jakiem sprawcy 
plan swój morderczy przeciw wielkiej liczbie ludzi 
wykonali, powiększa ogólne rozdrażnienie. Cały 
Paryż był dzisiejszej nocy na nogach. Aż do godzi- 
ny 4ćj rano, o której Monitor wychodzi, publiczne 
lokale pełne były ludzi, czekających na wiadomo- 
ści. W nocy wiele osób aresztowano; dziś rano 
wzięto ich jeszcze więcej. Pod względem sprawców 
nic jeszcze niewiadomo. Nie było żadnej machiny 
piekielnej, na drodze którędy jechał Cesarz nic nie 

eżono- Pociski (projectiles) rzucone były z o- 
Kna (podanie to jest mylne P. R. Cz.) i to kilka je- 
dne za drugiemi. Wiele osób prywatnych zostało 
ugodzonych.. Liczba zabitych i rannych jeszcze nie- 
wiadoma. 

15g0 w południe. Zamach dokonany został trze- 
ma wielkiemi granatami, które rzucono pod pojazd 
cesarski. Ocalenie N. Państwa jest cudowne. Kula 
urwała brzeg kapelusza Cesarza. Cesarzowa okaza- 
ła zadziwiającą odwagę i zimną krew. Około 60 o- 
sób jest ranionych, 3 z nich umarło w nocy. Z 25 ko- 
ni orszaku cesarskiego, ranionych jest 21, zabitych 
4. Uprzątanie zabitych ludzi i koni przedstawiało 
przerażający widok. Wiele osób rannych umieszczo- 
no -w sąsiednich domach. N. Państwo są zdrowi. 

15go wieczór. Sprawcą zamachu jest Włoch na- 

zwiskiem Pierri. Aresztowano go na pięć minut 
przed zamachem i znaleziono u niego pociski pęka- 
jące (granaty ręczne) tudzież broń, co dało powód 
do aresztowania jeszcze: trzech ziomków jego, z któ- 
rych jeden zowie się Orsini. Mieszkali oni razem 
w jednym hotelu. Aresztowania trwają ciągle, are- 
sztowanych odprowadzają do Mazas. Między ranny- 
mi jest dwóch komisarzy policyi. Policya paryska 
otrzymała z Brukselli zawiadomienie o zamachu. 
. {5go wieczór. Pierri aresztowany był z czterema 
innymi włochami przybyłymi wczoraj z Londynu, 
a którzy mieszkali w jednym hotelu. Jeden sierżant 
municypalny umarł w nocy. Wiele osób jest śmier- 
telnie ranionych. Przy otwarciu giełdy rozlegały się 
głosy „niech żyje Cesarz!* Cesarstwo zupełnie 
zdrowi. 

16go rano. Monitor donosi co następuje: Zamach 
ten jest jak się zdaje wypływem spisku za granicą 
uknowanego i rozgałęzionego szeroko. Rząd miał 
już wiadomość w czerwcu r.z. że na wyspie Jer- 
sey robią pociski pękające, które miano rzucić 
w powóz cesarski. Raporta kawindani 0 zamie- 
rzonem prżybyciu Pierrego; tenże udał się przez 
Paryż do Brukselli, gdzie się zeszedł z wieloma wy- 
chodźcami. Pierri miał przy sobie nabój metalowy 
według sytemu Jaquina sporządzony: aresztowano 
go przed zamachem, lecz niestety zbyt późno, aby 
zapobiedz wykonaniu zbrodniczego planu tego przez 
jego spólników. Wczoraj N. Państwo wyjechali na 
miasto i odwiedzili ranionych żołnierzy, a potem 
przyjmowali powinszowania ciała dyplomatycznego 
I wyższych urzędników państwa, tudzież adresa od 
korporacyj. Liczba ranionych wynosi 102, między 
temi 50 osób cywilnych. Prefektura policyi liczy 
29 ranionych ajentów swoich; 20 koni ułańskich 
z eskorty jest skaleczonych, dwa padło na miejscu. 
W niedzielę odprawionem będzie uroczyste Te 
Deum. 

0. D. Post 
ryża z 16go: 

Sledztwo z powodu zamachu na Cesarza powie- 
rzonem zostało panu Treilhard; będzie ono prowa- 
dzone z niezwykłą energią. Wysłano ajentów do 
Brukselli, Londynu i południowej Francyi. Rzucone 
pociski mają kształt stożkowy zewnątrz z pistonami, 


podaje jeszcze następną depeszę z Pa- 


fesi narod 


| oblę 


| sł 


wzma: 


| 


i aaa 
= 


powiem 
Wodó 
mego d 
! uropy 


Aczynić osobną wzmiankę o szczególnych dowodach 


Jezliwości objawionćj mi przez Ojca Ś., który czy- 


he adok méj prośbie, trzymał nowonarodzonego 
3 Ś rztu, zastąpiony przez czcigodnego nuncyusza, 
chr Sposobem wyobrażone były przy jednćj 
f rzcielnicy dwa w sercach ludu hiszpańskiego naj- 
g ebiéj wyryte uczucia; miłość dla religii i królów. 
koli skutku tych uczuć naród z największą ra- 
e ci się dowie, że J. S. okazał się skłonnym ze- 
olié na uprawnienie sprzedaży dóbr kościelnych 
ję nich czasach dokonanćj, i zapewnienie na 
e czne czasy własności ich nowonabywcom, licząc 
wzajem na wynagrodzenie należne kościołowi za 
raty przez ową sprzedaż dóbr poniesione. W tym 
rożnym celu rząd mój przedłoży wam projekt do 
dał. „równie jak srodki potrzebne do oddania 
s e p: kościołowi dóbr, które doń całkowicie 
we we Y, wraz z zarządem tych dóbr, stosownie do 
z KR miały zawsze moc obowiązującą w tóm 

| Seni szczegółowo wykazane są w ostatnim 
m Baj „rządu mego do innych rządów jest 
s Jprzyjażniejszy. Ubolewać jedynie należy, że 
w Pospolita meksykańska niepomna dawnych wę- 
ję e wspólnego obu państw interesu, wzbrania 
fryma Podzišdzień dać zadośćuczynienie słusznym 
zyńcy, nom mego rządu. Dostojni moi sprzymie- 
» Cesarz Francuzów i Królowa W. Brytanii, 


pow + Ak 
ki swowani szłachetnością swych uczuć, ofiarowali 
aby 08 Fi posrednictwo, które chętnie przyjęłam, 
jestem; le owód ducha pojednania, jakim przejęta 
Zwrot o k ii możecie być pewni że jakikolwiek byłby 
utrzym oliczności, honor i dobra sława narodu 
ane zostaną na należnym im stopniu. 

prowij zYlemnością zawiadomić was mogę, że stan 
tne „Rcyj naszych zamorskich jest o ile można kwi- 
a zde że się rozwijają w cieniu mego opiekuńczego 
bę u,i dobry ich byt i bogactwo wzrasta w skutku 
Miski swiczo zaprowadzonych w ich zarządzie. 
k rzeba dawania opieki odległym tym prowincyom 
au przez się by wystarczyła aby wam polecić 

zę enie szczególnej: baczności na marynarkę, 

kac nawet gdyby innych nie było silniejszych 
k o tego powodów pał ten, iż tu idzie 

„i Otoczony morzami i posiadający punkta naj- 
Ważniejsze na całój kuli ziemskićj. Kraj ż pegot 


króle Woleniem widzi stopniowy wzrost naszéj 
obrony: ićj marynarki, przeznaczonćj do opieki i 


naszćj marynarki kupieckićj, która również 
m = Się z podziwu godną szybkością. Spodzie- 
'ẹ zatem że przyjmiecie projekt mający na 


elu opie owa : . . D 


st alaca się wiernością i karnością armia 

Się godniejszą mćj przychylności, i 
à 4 mam ufność, że pozostanie wierną 
Woim tradycyom. Siła zbrojna przezna- 
cznie do czuwania nad bezpieczeństwem 
swego Sk 1 osób dopełnia sumiennie szlachetnego 
w moję owiązku, i odbiera najwyższą nagrodę 
wieqą, © królewskiem zadowolnieniu i w błogosła- 

ustwję ludu. 
czy, Pokojność w całóm królestwie, dzięki dobro- 
nemu wpływowi praw dozwoliła mi znieść stan 
wadzi we wszystkich prawie prowincyach i wpro- 
zw m zarząd w koléj normalną, a zarazem do- 
k vita mi idąc za popędem mego serca udzielić 
Sodan amnestyę, do którćj przyłączyły się inne 

lki zdolne pomnożyć spokojność i zlać pociechę 
liczne koła rodzinne.* 
h cję tępnie nadmienia królowa o nadziei pomyśl- 
p. zbiorów io szczęśliwie przebytćj kryzys ze- 
je erza) bez odbicia się w Hiszpanii, która umia- 
krającj wać rozsądnie środków kredytu w innych 
ð r nierozważnie nadużywanego. Mówi daléj 
oby o cktach mających się przedłożyć kortezom, 
nia zĄ0Ych zakładania kolei żelaznych, zapewnie- 
kreqytą ości terytoryalnćj za pomocą zakładów 
0 gy towych, o rozwoju zatwierdzonego już prawa, 
jaog, owaniu publicznóm, o zaprowadzić się ma- 

A dziedziczności rangi senatorskićj, 0 prawie wy- 
wym i drukowym, oraz o prawie regulującóm 

Jdatki państwa. W końcu dodaje: 

„prawo niedawno ogłoszone orzekło alienacyę 
zaj własności terytoryalnćj posiadanćj przez 

dady dobroczynne i wychowania publicznego i 

do uskutecznienia zamiarów 050- 
stały o W obawie aby te pobożne dzieła niezo- 
tee przez to osierocone, zawieszono wykonanie 
aby „rawa. Ponieważ jednak zależy na tém, 

AE utrwalić raz na zawsze los podobnych zakła- 
Przeł zapewniając ich byt i przyszłość, rząd mój 
re up], Wam w tym celu projekt do prawa, któ- 
ich z 7Pieczając interesa tak ważne i ulepszając 
służąc » nie będzie naruszać zasad ekonomicznych, 
nią poch za modłę wzrostu własnosci i pomnoże- 
i p Sactwa narodowego. 
kred „„okonana o szkodach jakie zrządza nadużycie 

lac nadzwyczajnego dla pokrycia braku obja- 
nistro ego się w budżecie państwa, poleciłam mi- 
wielki moim przedłożyć środki zapobiegające tym 

sloga dogodnościm.“ 

-TO wyraża w dalszym ciągu mowy pra- 
py cnie, hes: budżet na Hoi 1859 był dyskutowa- 
tinie p sesyi i zamyka mowę swą wy- 
ziej m ania we współdziałanie Izby i na- 
it; i z Pomocą Opatrzności zapewnionćm bę- 


ie szczęście narodu prz h 
Bzyczynienie blasku a ” ustalenie kredytu i 


czoną 
własnoś 


Użącćj ludowi do 
istych. 
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jedni przed drugimi, najjawniejszych do- 
W udziału swego w pomyślności królewskiego 

omu i w zapewnieniu tak potrzebnćj dla 
spokojności Hiszpanii. Winnam jednakże 


K'enika miejscowa i zagraniczna. 

Krików 18 stycznia. O trzęsieniu ziemi które się dało u- 
czuć w Krakowie w piątek wieczór nie otrzymaliśmy dotąd 
żadnej takiej wiadomości, któraby się opierała na obserwacyi 
mniej tięcéj dokładnej, a lubo wiele osób utrzymuje jakoby 
wcale nebyło trzęsienia ziemi albowiem go nie uczuły, wszelako 
pominąrszy zapewnienia innych osób, które tu na miejscu to 
spostrzeenie uczyniły, przytaczamy, że iw Glewicach na Szlązku 
W tym jamym dniu i o tej samej godzinie t. j. wpół do 9tćj 
fenomen ten obserwowano. Według listu pisanego ztamtąd do 
Gazety Szłąskiej, ruch był falisty od zachodu na wschód i 
trwał oloło 20 sekund. Donoszą również to samo z Bielska i 
Białój. 

— Diienniki wiedeńskie zaprzeczają, aby znany ogniomistrz 
Stuwer lopuścił się samobójstwa. Szczegóły tego wypadku prze- 
konywaj, że mimowolnie puściła mu broń którćj kurek zaha- 
czył się o doniezkę z kwiatami stojącą przy oknie, do którego 
Stuwer zbliżył się z nabitą strzelbą, 

— We wsi Raczycach pod Odolanowem w W. Księstwie Po- 
znańskiem istnieje szkoła katolicka. Ponieważ mieszkańcy pro- 
testanecy wsi sąsiedniej Uciechowa, lubo także polskiego pocho- 
dzenia, nie mają osobnćj szkoły; przeto rząd nakazał, aby w szko- 
le raczyckićj dzieci z Uciechowa uczyły się religii wykładanćj 
przez księdza protestanckiego. Temu się oparli chłopi z Raczyc, 
a mimo aresztowania ośmiu z pośród nich, nie ustąpili, i z te- 
go powodu w tych dniach wysłano do téj wsi żołnierzy na e- 
gzekucyą i ta dopiero skłoniła ich do posłuszeństwa władzom 
pruskim. 


— Historya obcinanych warkoczy ma już stałą rubrykę w dzien- 
nikach. Oficer pewien od ułanów w Augsburgu przyrzekł temu 
ze swoich żołnierzy 100 złn. nagrody, który schwyta postrzyga- 
cza, W skutku tego żołnierze przebierają się nietylko po cywil- 
nemu, ale nawet kilku z nich sprawiło sobie kobiece suknie i 
chodzi po mieście wieczorem z przyprawnemi warkoczami; lecz 
zapewne postrzygacz tajemniczy zna się na przyprawianych war- 


| koczach i na żadnego ułana nie podniósł dotąd nożyc. W Augs- 


burgu i Monachium kilka dziewcząt którym warkocze odcięto, 
zachorowały z przelęknienia. Władza municypalna w Dillingen 
ogłosiła, że w mieście tém nie zdarzył się dotąd ani jeden przy- 
padek obcięcia warkoczy, jak to donoszono w dziennikach, ale 
ua to w Kempten było już ich kilka, a jak świeżo donoszą i 
w Berlinie zdarzył się już jeden. 


— „Lewiatan“ jest na wodzie! nie na takićj jeszcze głębi, 


by mógl się swobodnie poruszać, ale inżynierowie opłynęli go 
w łódee do koła z tryumfem. Już ta woda co go podmywa ob- 
stoi za niejedną siłę mechaniczną. Przed spuszczeniem swojem 
zepsuł on jeszcze jedną pompę hidrauliczną i poszarpał łańcu- 
chy. Szczegóły podamy późnićj. 

= Wszystkie dzieci które się w Madrycie urodziły w dzień 
urodzin księcia Asturyi, jeśli ojcowie ich są urzędnikami niż- 
szego stopnia, rzemieślnikami lub wyrobnikami, otrzymają 1500 
realów, a te które się urodziły w dzień chrztu następcy tronu, 
750 realów. Miasto Madryt opędzać będzie przez dwa lata ko- 
szta utrzymania mamek 40tu dzieci, którym matki umarły, po- 
cząwszy na dni 30 przed urodzeniem księeia Asturyi aż do dnia 
wywodu królowćj Izabelli. Nadto 12 chłopców którzy stracili 
ojeów, utrzymywanych będzie na koszcie publicznym w kolegium 
ś. Ildefonsa. Żony które w ciągu miesiąca przed urodzeniem na- 
stępcy tronu owdowiały, otrzymają po 500 realów na siebie, a 
po 250 na każde dziecko. 


— Nieraz już wspominano o osobliwym zamiarze przekopa- 
nia podwodnćj drogi pod kanałem Kaletańskim dla połączenia 
Anglii ze stałym lądem. Mimo wszelkich powątpiewań, aby to 
olbrzymie dzieło wykonanem być mogło, cesarz Napoleon wy- 
znaczył komisyę dla zbadania planu podanego sobie przez pana 
Thomć de Gamond, i przeznaczył pół miliona franków na wy- 
kończenie przygotowanych do tego planu studyów. Komisya ta 
pod przewodnictwem ministra robót publicznych składa się z u- 
rzędników i techników; zażądała ona teraz, aby rząd angielski 
przyłożył się ze swćj strony do robót przygotowawczych. Plan 
p. Gamond na tem się zasadza: Tunel podziemny wychodzić ma 
„ jednćj strony poniżćj przylądka Grinez w pobliżu wsi Mar- 
quise o 5500 metrów od brzegu; a z drugićj strony dochodzić 
ma pod przylądek Eastware między Dower a Folkestone na 

000 metrów od brzegu, i iść ma po pod rafą w środku pra- 

wie cieśniny leżącą, a zwaną Varnebank. Z rafy tćj czyli skały 
ma być zrobiona sztucznie wyspa z portem i dworcem kolei 
żelaznćj, który urządzony będzie na dnie głębokiego szybu. Z te- 
go dworca ciągnione będą wagony po ślimakowćj „aw górę 
i wprost na okręty ładowane. Dwa główne zarsuty jakie temu 
przedsięwzięciu czynią, są przesiąkanie wody i długa robota oko- 
ło przekopania Tunelu. Co do pierwszego skład dna morskiego 
usuwa obawy; co do drugiego, aby robotę przyśpieszyć, p. Ga- 
mond proponuje, aby wdłuż linii którą pójdzie Tunel założyć (?) 
13 sztucznych wysepek; z takowych następnie bić szyby, a na 
tych wysepkach utrzymywać warsztaty i obserwatorya dla regu- 
lowania robót podziemnych. Tym sposobem powstałoby brud W 
tych przestrzeni, a w każdćj z nich możnaby równocześnie z obu 
końców rozpoczynać roboty itemi szybami wydobywać na wierzch 
ziemię i kamienie, Każdy z tych oddziałów miałby tylko 1500 
metrów długości, P, Gamond obliczył robotę całego tunelu na 
lat 6, a po ukończeniu całego dzieła wysepki zostałyby rozko- 
pane, by nie tamowały żeglugi. Tunel ma mieć wysokości 9 me- 
trów i być w formie cylindrowój; na 2 metry po nad najniż- 
szem dnem jego wzniesiona ma być na podmurowaniu podwój- 
na koléj; w wklęsłościach boków tunelu urządzonoby gale- 
ryg dla urzędników i strażników. Koszta tćj roboty obliczo- 
ne są na 170 milionów franków, tj. 3400 fr. każdy metr tune- 
lu, długiego na 33 kilom etry, co uczyni 112 milionów, reszta 
na budowę dworców, zjazdów na lądzie jtd, Jeźli to wszystko 
nie jest czczą mrzonką, to dzieło to przeniosłoby cudownością 
swoją siedem cudów świata starożytnego. 

— W dniu Smym stycznia zdarzył się przypadek w Peszcie 
w pracowni chemicznej tamecznego uniwersytetu. W czasie ro- 
bienia kwasu wodosinego czyli pruskiego nastąpiła eksplozya, 
w skutku którćj profesor Wertheim i jego adjunkt Juhas za- 
grożeni są A szczególnie ten ostatni utratą wzroku, W ogólnym 
popłochu jaki w skutku tego nastąpił, obalono kamionkę z kwa- 
sem siarkowym, kilku uczniów upadło na rozlany kwas i po- 
pa sobie twarz i ręce. Retorta z kwasem wodosinym pękła 
właśnie wtedy, Sdy profesor przestrzegał uczniów swoich, jak 
szkodliwemi są Wyziewy tego kwasu, którego powąchanie ży 


diem przypłacić można. Dla tego skoro retorta pękła, uczniowie! 


CZAS z Wtorku 19 Stycznia 1858. 
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rzucili się do drzwi i okien i "obalili kamionkę z kwasem Był to jak mówią Korsykanin przywiązany do o- 


siarkowym. 

— Akademik Babinet zapowiada w „Revue des deux Mon- 
des“, że z dwóch zaćmień słońca widzialnych we Francyi w r. 
1858, zaćmienie które przypadnie w dniu 15 marca będzie je- 
dnóm z najosobliwszych w wieku l9tym. Zdaniem Babineta o- 


czekiwaaa w r. z. wielka kometa Karola V, bardzo prawdopo- | ki 


dobnie ukaże się w r. 1858. 


Przegląd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


Paryż 16 stycznia. Obecni tu deputowani Cia- 
ła prawodawczego dwa razy zbierali się wczoraj 
rano w palais Bourbon, aby ułożyć adres do Ce- 
sarza, w którym przedstawiają życzenie przedsię- 
brania wewnątrz i zewnątrz takich środków, któ- 
reby nowym podobnym na przyszłość zamachom 
zapobiegły. Śledztwo postępuje szybko. Drugi 
z aresztowanych Orsini jest raniony. Zapewniają 
że Cesarzowa wysiadając z powozu, rzekła gło- 
śno, tak, iż obecni słyszeć ją mogli: „Pokażmy, 
żeśmy nie tak lękliwi jak oni!“ Hr. Morny ma 
być niesłychanie rozjątrzony przeciw rządowi an- 
gielskiemu. ź 

Paryż 16 stycznia. W mowie którą hr. Morny 
na czele Ciała prawodawczego miał w Tuilleryach, 
rzekł, iż ludy pytają, jakim sposobem rządy za- 
przyjaźnione mogą być bezwładnemi kiedy idzie 
o zniweczenie przygotowań skrytobójczych; depu- 
towani zapewniają pomoc swą, aby bądź co bądź 
położyć koniec tym peryodycznym  wstrząśnie- 
niom. 

Paryż 17 stycznia. Troplong i Baroche mówili 
w tym samym duchu co hr. Morny. Cesarz dzię- 
kując odpowiedział, iż postanowił przedsięwziąść 
potrzebne środki nie schodząc z dotychczasowej 
drogi umiarkowania i stałości. 

Paryż 15go stycznia. La Patrie donosi z Ma- 
drytu o utworzeniu nowego gabinetu, jak nastę- 


puje: Isturitz prezydent, dalćj Espeleta, Ocana, 
Diaz, Delahoz, Guesada. 


Londyn 16 stycznia. Wykaz banku angielskie- 
go przedstawia 19,671,830 fszt. w banknotach w o- 
biegu, a 13,357,107 fszt. w srebrze. 

Turyn 15go stycznia. Opmione donosi co na- 
stępuje: P. Ratazzi, minister spraw wewnętrznych 
wystąpił; hr. Cavour objął tymczasowo jego tekę. 
Po wyborach hr. Cavour złoży tekę skarbu, ale 


zatrzyma prezydenturę gabinetu. Mówią o wielu 
jeszcze innych zmianach. 


Turyn l6go stycznia. Izbom oznajmiono zmia- 
nę gabinetu. Ratazzi występuje, Cavour sprawo- 
wować będzie tymczasowo ministeryum spraw we- 
wnętrznych, Lanza obejmuje tekę skarbowości sta- 
le a tekę spraw duchownych i oświecenia tym- 
CZASOWO. 

Turyn 15 stycznia. Panuje tu wielkie oburze- 
nie z powodu zamachu na życie Cesarza Napole- 
ona; przygotowują powinszowania i adresa. Kwe- 
stura w wielkim jest ruchu: odbywają rewizye po 
domach, ale bez skutku. Mówią o wydaleniu wie- 
lu wychodźców ; rada ministrów zebrała się. 


Ostatnie już piśmienne wiadomości o zamachu 
na Cesarza Francuzów, są następujące; wyjmuje- 
my je z dzienników francuskich w tćj chwili na- 
deszłych : 

„P. Hebert ajent policyjny dziś ranny, przyare- 
sztował był kilku chwilami przed wypadkiem je- 
dnego z naczelników spiskowych zwanego Pierri, 
którego był wydalił z Paryża pomimo paszportu 
legalnego na pozór, i angielskiego akcentu, któ- 
rym się zasłaniał. Przyaresztowanie tó niemało 
pomięszało szyki spiskowym. Użyli pocisków wy- 
drążonych, mieli ich rzucić 20 na powóz cesarski, 
były to małe granaty średnicy 12tu centimetrów 
z małemi otworami, w którye osadzony był ka- 
psel wystający, 
ananasu, a daj 
kało. x 

„Imny ze spisowych, który ma także być naczel- 
nikiem, nazwiskiem Orsini czy Corsini, schwytany 
był w chwili, gdy uzbrojon sztyletem i rewolwe- 
rem rzucić się chciał na Cesarza już po pęknię- 
ciu granatów; ujął go z tyłu agent zwany Yvert 
i pasował się z nim bardzo odważnie. Ow Orsini 
czy Corsini ma być naczelnikiem stronnictwa wło- 
skiego przeciwnego Mazziniemu, pierwćj zaś był 
on kapitanem rzymskim. Mówią, że jakiś pan 


ąc trzy do czterech kapsli pę- 


wykwintnie ubrany i w żółtych rękawiczkach stał | === 


na wschodach pazedsionka Opery w chwili przy- 
bycia Cesarza. Policyant chciał aby się usunął, 
lecz ten pozostał dając do zrozumienia, że stoi 
tam z rozkazu, aby czuwał nad Cesarzem. W chwili 
gdy powóz nadjechał, człowiek ten podniósł ka- 
pelusz w górę 1 wtedy pierwszy wystrzał dał się 
słyszeć; szukano go późnićj, ale napróżno. Jeżeli 
prawda, zdaje się, że po ujęciu Pierrego hasło 
dane było przez tego człowieka. 

Powóz szambelana, który poprzedzał Cesarza 
zatrzymany został niezwykłym okiem;ą rzypa- 
dek ten mógł być zgubny Cesarzowi, gdyby na 
odgłos pierwszego strzału wożnica szambelana nie 
był zaciął konia a uwolnił tym sposobem jadące 
za nim pojazdy. Mówią, że opis z zimną krwią 
rzekł do tegoż szambelana który go zaklinał, aby 
wysiadł z powozu, że tego uczynić nie może bo 
stopień nie spuszczony. Szambelan ten zresztą słu- 
sznie przejęty był strachem widząc w chwili gdy 
otwierał jedne drzwiczki, człowieka otwierającego 
drzwiczki z drugićj strony. Człowiek ten nie był 
zbójcą ale ajentem czuwającym nad życiem Cesarza. 


rzez co granat podobny był do|p 


soby Cesarza rodową wiernością, nazwiskiem Ale- 
xandrini. Otrzymał on dwie rany, jednę ciężką 
w nogę, drugą lżejszą w głowę z którćj krew 
twarz mu zalała. Łatwo sobie wystawić wrażenie na 
cesarzowćj, gdy się ukazał w drzwiczkach człowiek, 
tórego poznać nie mogła, trzymający w ręku broń 
dobytą w obronie cesarza; w tćj to zapewne chwili 
suknia cesarzowćj krwią zbryzganą została. 

Zresztą, Cesarzowa dała dowody niesłychanćj od- 
wagi, podzielając postanowienie Cesarza pozosta- 
nia na całćj reprezentacyi. Obiega pogłoska, że 
Cesarzowa powiedzieć miała: „pokażmy, że ma- 
my więcćj od nich odwagi.“ Zimna krew i nieu- 
straszoność tradycyjna Cesarza wyrównywały o- 
patrznemu szczęściu. Komisarz policyi Lanet trzy- 
krotnie ranny, rzucił się do powozu Cesarza py- 
tając się czy nie jest raniony. — Patrz pan na sie- 
bie, odrzekł mu Cesarz. — Niebezpieczeństwo Ich 
Ces. Mości było tem większe, że koń zaprzęgowy 
pomimo, że drugi powalony był granatem, ciągnął 
powóz dalćj i zaledwie woźnica zdołał go zatrzy- 
mać, skierowawszy na słup kamienny, 0 który dy- 
szel się strzaskał. Pluton ułanów, którego Cesarz 
nie chciał był przyjąć za eskortę wybornie wypeł- 
nił swą powinność; stał w pośród strzałów jakby 
na paradzie. Gdy cisza nastała, spytał dowodzą- 
cy, czy kto nie jest ranny. „Ja* rzekł ułan sto- 
jący dotąd w szeregu. W tćj chwili omdlały spadł 
z konia i umarł w nocy. Mówią o 27 uwięzionych 
każden w osobnem więzieniu. w Mazas osadzony 
i strzeżony przez ajenta. U niektórych znaleziono 
dużo złota i banknotów angielskich. Sledztwo idzie 
szybko, za dwa dni będzie ukończone.“ 

Bank pruski zniżył w sobotę dyskonto od we- 
ksli na 5, a od papierów danych w zastaw na 
6 procent. 

Oprócz przytoczonego już ustępu mowy trono- 
nowćj przy otwarciu sejmu ogólnego państwa 
w Kopenhadze, zwracają uwagę słowa odnoszące 
się do wydatków znacznie zwiększonych na po- 
mnożenie siły zbrojnćj. Szczególnie nowe urzą- 
dzenie floty kosztować będzie wraz ze statkami 
przewozowemi blisko 23 miliony tal., co niesły- 
chanym jest wydatkiem na kraj tak mały, lubo 
zamożny. Znaczna część tych wydatków da się za- 
pewne opędzić ze spłaty cła Sundowego przez 
państwa morskie. Professor Madvig niegdyś mi- 
nister, naznaczony jest prezydentem izby, a baron 
Brockdorf wiceprezydentem. Mowa tronowa ńie- 
doszła nas jeszcze w całćj osnowie. 

Gaz. poczt. frankf. donosi, że na posiedzeniu 
Zgromadzenia mpor [x niemieckiego w dniu 
14go t. m. przyszło pod obrady sprawozdanie wy- 
działu wyznaczonego do zbadania zażaleń stanów 
holsztyńskich i lauenburskich przeciw królowi Duń- 
skiemu. Uchwalono podobno zasięgnąć brakujących 
jeszcze instrukcyj rządów niemieckich w „krótkim 
przeciągiu czasu. papie i i 
RUENO RAOR TE TREERE TIE 27 a VO PRO ITO AEE PO TW Aa TOOK o 


Antoni Kłobukowski Redaktor odpowiedzialny. 


Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 


Riraków 18 stycznia. żądają | płaca 

Banknoty polskie za 100 złr. . . . . . ... 437 | 434 
Ruble obrączkowe agio . . . e « « « « » » DAT A 
Talary pruskie za 150 złr. e « + + « « » » 97% 97" 
Cwancygiety —«0-s7so008 WOO YE 0 złr.| 105 /aj 104'/ą 
Półimperyały rosyjskie . . «. « « « . . . złr.] 8 22 | 8 14 
Napoleondory 20 fr. . s s s + + + + + TARIS 4 
Dukaty holend. ważne.. . . . . . . . . n | 4 47 | 4 43 

7 OBMYROKIE © 40004 «mó Rs | n | 452 | 4 47 
Listy zastawne galicyjskie z kuponami . . , 78 77% 
Obligacye indemn. z kupon. . . . . . . r WY 77% 
Pożyczka narodowa z r. 1854. . . . . . » | 84%] 83/, 
Listy zastawne polskie z kuponami. . . . złp.| _98%4| 97°% 

Wiedeń 18 stycznia (telegraf.) 

Auceburg + 2 oSA Ee r. S 10654 
Hamburg . . « » ZET e Or + e 78 
E O aea Z A 0.7, 10 18 

S E © o a a A O. 121 
DEV v a S Th 
EE AT, ESE Rim apata s244 
dka n ** e. o « ol s gola s WANNOWE TTYĄ6 

o n . © o © o p0- a A 070 SES FE Te 
s n q © © „a. ©. 6, ©.,6 Sumun JESDEDIE TH 
Losy z r. 1834 aa AA gae 330 

no a „18807 000), San EAE 124'/, 

w.-- s> T a AWR ee e a NA e 10674; 
Pożyczka narodowa 5%, + * * * * * * * « 8495 
Obligacye indemniz. galic.. + + + - «s». (CYM 
Akcye Bankowe ść igo a if 981 

rucho: o A 0 0 244 
»-- id fenenikowuńzyackich |... . “g 
„ kolei północnej OE e +2: 081 Ta am 
Lwów 15 stycznia. La 

Dukat holenderski . . -. . . . . . „ „.. 4 45 | 4 42 

<= porz RBOWOWCS s e R 5 49 | 4 45 
Półimperyał rosyjski . . . s.. o . . . . | 820 | 8 16 
Rubel rosyjski. . . . . . . OF AN PESNNCI 36) 
"Talar pruski GEE P o a | 1 38 
Pięciozłotówka polska . . . . . . . «+ -:|1011]|1 10 
Listy zastawne galic. bez kupon. . . « * * * 78 50 |78 20 
Oblig. indemn. galic. bez kupon. . . + * * * [78 7 |77 30 


Pożyczka narodowa bez kupon. spt stait LAB 


Warszawa 15 stycznia. 


Półimperyały . pe. «227 r * «rublij — | 5 40 
Obligi skarbowe . „0. e » * * * * * + „ [89 38 | — 
kupon ssa ag8 4' + *.+ © „| = ' | 1 163 
Listy zastawne III okresu - + + + + . . rubliji4 79 | — 
kopon i * © * + « « 9 „e — | - 3$ 
Banknoty austryackie - + « « . . „ „,, 26% = 
Polskie bilety bankowe - . . o i . -. .| — | 89% 
EED fora 6 aa taS — | 86⁄4 
Poznańskie listy zastawne 49, , „ . noa a [97% — 
n n SAs ST agnen [84 = 
Oblig. kolei krak.-szląsk. , ze śle Fo Boś | — 
w ZE a n 
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Przyjechali od 16 do 18 stycznia. 

HOTEL POŁLERA. Jamiński Jan o. k. adjunkt, Hacker 
Maurycy urzędnik, Effenberger Klemens urzędnik ze Lwowa. 
Kann S. kupiec, Faesing G. kupiec z Wrocławia. Hr. Fredro 
Hecryk wł. dóbr z Drezna, Hr. Bobrowski Wincenty właśc. 
"dóbr z Poręby. Ostrowski August wł. dóbr z Polski. Grzy- 
bowski Witalis wł. dóbr, Sławiński Zygmunt wł. dóbr, z Ga- 
licyi. Barfus A. D. kapitan z Wiednia. Hr. Forgasch Emil 
kapitan, baron Tazarini Wincenty. kapitan z Bochni. Masło- 
wski Marceli obyw. z Dąbrowice. 

Wnujechałi: Nowaczyński Konstanty wł. dóbr do Rzeszo- 
wn, Mieroszewski August właś. dóbr do Polski. Nowoczyński 
Edward wł. dóbr do Tarnowa, Michałowski Władysław wł. 

"dóbr do Witkowie. Barfus A. D. kapitan do Prus. 

HOTEL PRXZDENSKI. Jan Zaleski pułkownik z Drezna. 
Ignacy Markiewicz z Krzeszowio. Franciszek Rychlicki wł. 
dóbr, Prosper hr. Zborowski obyw. z Galicyi. 

HOTEL ROSYJSKI Kaw. Eisenstein Karot c. k. rotmistrz 
z Berlina. Ignacy Förster c. k. pułkownik, hr. Schirmay c. 
k. porucznik, baron Mengerschn o. k. poracznik z Bochni. 
Merya Delavcau obyw., Justyna Bajer obyw. z Polaki. Igna- 
cy Banhayer z Oświęcima. Cerliste de Suzin kupiec ze Ewo- 
ws, Adam Idźkowski budowniczy, Adolf Gattmann kupiec 
z Bochni. Jan Kempiński wł. dóbr żżoną z Szozurowy. Ale- 
ksandor de Verra obyw. z żoną a Gidowa. Lucyna Różecka 
obyw. z córką z Jezio:a. 

Myjechali: ignacy Förster c. k. pułkownik, hr, Schirmay 
e. k. poruczn k, biron Mengerselin c. k. porucznik do Bo- 
chni. Kaw. Eisenstein Karol o k. rotmistrz do Tarnowa. Ig- 
nacy Banhayer do Oświęcima. Adolf Guttmann do Galicyi. 

HOTEL SASKI Michał Zakrzyński wł. dóbr, Marya Šta- 
dnicka obyw., Jan Borkowski obyw., Cywiński, Lachowski 
obyw., Eustachy Dobiecki wł. dóbr z familią, Ludwik Bajer 
wł. dóbr z Polski Władysław Siedlecki wś. dóbr z Jankó- 
wki, Wiktor Barger artysta dramatyczny, Ryszard Michał 
Pawlikowitz artysta z Ołomuńca. Karol Hauer o k. kapitan 
z Galicyi. Seweryn Różycki wł. dóbr zBurzyna. Róża Pres- 
barg artystka, Sałomon Presburg kupiec z żoną z Ołomuńca. 
Maksymilian Szamait obyw. z Tarnowa. Stanisław Smidowioz 
obyw. z Galicyi. Franciszek Felder c. k; rotmistrz, W. Mil- 
werth o. k. komisarz wojenny, Marya Broniewska obywatelka 
z Polski. Emil Stojowski wł. dóbr z Galicyi. 

Wyjachali: Stacisław Brandys wł. dóbr do Kalwaryi Wła- 
dysław Siedlecki właś. dóbr do Jankówki. Dyonizy Kołłątaj 
wł. dóbr. Kamil Wydżga wł. dóbr z familią do Polski. Ry- 
szard Michał Pawlikowitz, Wiktor Barger, Róża Presburg 
artyści dramatyczni na prywatne mieszkanie. Maksymiliau 
Szambit, Stanisław Śmidowicz ob. do Wielkich dróg. Fran= 
ociszek Felder o. k: rotmistrz, W. Milwerth o. k. komisarza 
wojeney do Bochni. 

HOTEL POLSKI. Borkowski Teofil właś. dóbr z Franoyi. 
Debloch Daniel z Zigóreka. Presburg Jan kujiec, Presburg 
Róża artystka z Pragi. Karger Wiktor, Pawlikowicz Rychard 
Michał z Ołomuńca. 

Wyjechałi: Debloch Daniel do Dębicy. Borkowski Teofil 
wł. dóbr, Rabędzki Ludwik obyw. do Polski. Pschopp Marya, 
Pschopp Jan, Iwankowski Józef na prywatne mieszkanie. 


CZEED: RODEO SUKI ESTE KICZ SONES IT S T AT WW KIETRZ SORT AEA 
POCIĄGI OSOBOWE NA KOLEI ŻELAZNEJ. 


Odchodzą z Krakowa : 


do Dębicy: g. 12 m 15 w potud. — g. 9 m. 5 wieczorem. 
do Wielsoaki: g. 6 m. 30 rano— g. 9 m 30 wieczorem. 

do Wiednia: g. 6 m. 10 rano— g. 3 m. 25 po poładniu. 
do Wrocławia i Warsvawy: g. 8 m. 30 rano. 


Przychodzą do Krakowa: 


% Dębicy: g. 5 m. 20 rano— g. 2 m. 35 po poładniu. 
s Wieliczki: g. 10 m. 46 rano— g. 6. m. 46 wieczorem. 
s Wiednia: g. 11 m. 25 połud.— g. * m. 15 wieczorem. 
æ Wrocławia i Warszawy: g. 2 m. 55 po południu. 


Z Dębicy do Krakowa: 


odchoduą: g. 11 m. 15 przed poład.— g. 2 w nocy. 
meae g. 3 m. 37 po połud.— g. 12 m. 25 w nocy. 


Treść Obwieszczeń urzędowych 
w Nrze 12 Krakauer Zeitung. 


Licytacye. W dniu 28 stycznia, 27 lutego i 27 marca 
sprzedaż realności w Krzeszowicach pod l. 4t; (cena szav. 
1386 złr.). 


ZO ZA UEEW OO ARTYSTA RODOS ZEOOOZZO POR 
URZĘDOWE. 


(42) Konkurskundmachunę. a) 

[N. 421] Za besetzen sind im Bereicho der o. k. Finanz- 
Landes-Direktion für Westgalizien urd Krakau: 

Vine Finanzbezirks-Direktorsstello mit dem Titel und Cha- 
rakter eines Finanzrathes i der VII Diätenkiasse, mit dem 
Gehaite jährlicher 1800 fl. im Falle gradueller Vorróckung 
jAhrlicher 10660 fl. eventuel cino Finanzeekretarsstelle in der 
VIII Dińtenklasse mit dem Gehalte jäbrlicher 1400 fi. oder 
1200 fl, ferner eventuel eine Finanz-Bezirks-Komm'ssirsste|- 
le in der IX Dsatenklasse mit dem Gehalte jahrlicher 1009 
f., oder $00 fi. oder 800 fi. 

Bewerber haben ihre gehörig dokumentirten Gesuche unter 
Nachweisung der allgemeinen Erfordernisse, der fir den Kon- 
zeptsdienst vorgeschriebenen Prüfung, der erforderlichen Ge- 
schäftskenntnisse, insbesondere für die Finanz-Ratha- und 
Bekretars-Stelle der Loher. n Ausbildung im Fin .nzfache, der 
Kenntniss der Geschäfts- dann der polnischen oder einer ver- 
wandten slawischon Sprache, dann unter Angabe, ob and im 
welohem Grade sie mit Finanzbeamten im Bereiche der Fi- 
nanz-Liandes-Direktion für Westgalizien und Krakau verwandt 
oder verschwńigert sind, im Wege ihrer vorgesetzten Behór- 
de bis ZOten Februar 1858 bei dem Praesidium der genannten 
Finanz-Landes-Direktion in Krakau einzubringen. 

Von der k. k Finanz-Landes-Direktion 

Krakau am 10ten Jänner 1858. 


Emseraty. 
Nowe wydanie 


POEZYJ 
WINCENTEGO POLA 


w ozterech tomach 
w Wiedniu u Zamarskiego 1857 r. wyszłe, nakładem auto- 
ra, na rzecz tegoż przedawane, nie (za Jad się w żadnój 
księgarni, jest do nabycia dla Galicyi i Krakowa w Admini- 
stracyi „Czasu% za oonę 10 złr. z przesyłką pocztową na 


miejsco zażądania. — Z oszenia Się wraz z kwotą pieniężną tile 


rasza się czynić listami frankowanemi do 


ryż ienioną u 
wyż wym ą , która xa przesyłkę ręczy, 


tejże Administra 
(1335-29) 


W Drukarni „Czasu“. 


(40-2-3) 


Administracya Czasu. | 1s 


CZAS z wtoiku 19 stycznia 1858. 


_Mkladem E. WINIARZA we Lwowie 


wyszedł i jest w każdćj dobrze znanćj 
księgarni do nabycia : 


Paź Złoto 


czyli 


WIECZORY SUŁTANA 


AUTO! 


(21-2-3) 


przez 


A LISTOPA| 


2 tomy w 8ce 1858. Cena 4 złr. 30 kr. 


Począwszy od dnia dzisiejszeg 
jest do nabycia 


w Fabryce Gazu 


a to cetnar wiedeński po 40 kr. m.k. 
w większych partyach biorącym nad 50 


cetnarów odstępuje 
Kraków dnia i6 


Majster stolarski 


we Lwowie 


liczbą 5827/, niedaleko zabudowania tęa- 
tralnego poleca swój 


SKŁAD 
WM MC NE M. M 


z rozmaitego gatunku drzowa w najnowszym fa- 
sonie; jako też wielki wybór 


parkietów 
w różnych deseniach najnowszego gustu. 


Przyjmuje także ZAMÓWIENIA na 
wszelkiego rodzaju meble, parkiety i po- 
trzeby do budowli, wykonywując takowe 
jak najśpiesznćj i po cenie najumiarkowań- 
szej. 


będące artykułem handla 


IOIA „815190 SOWO“ 


| 


T 4| wys. bar. | atan ciep. | wilgoto. | 4 3 Zjawisk 
a|5)|w lin, par. kieruzok stan i Zjawiska | gnt 
5 rzy podług powietrza I natężenie wiatra NIEBA napowietrzna UR ec 
ADD ET [Roaiimgra względna od |. 40 
16]. 21326” 33 — 0*8 92 połud.zach, moony| pochmurno śnieg i deszcz | 
j 10327. 38 | — 14 t5 półńoony r A śnieg — 194] — 20 3 
328 93 |— 46 | "94 * |połud.zach.  średni| pogoda z. chmurami 
2329 828 |—38 | 80 3 r wi SBIUg KU e 
10331 42 | — 658 | 94 p słaby pogoda |- 5°8 
6!332 39 — 44 94 zachodni z pochmurno 


! przy niższój Karola Ludwika ulicy pod | in der unteren Karl Ludwigs Gasse Nr. 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE 


się rabat. 
stycznia 1858, 


biirgerl. Tifdlermeifier 
in Lembetg 


582°, unweit des Theater-Gebiudes em- 
pflelt seine 


WM EC ME HC M. 
Niederlage 


aus verschiedenen Ho!zgatengen i neuester Fason ; 
dann eina grosso Auswahl von 


Parquetten 


in versohiedenen Dessin und Geschmacke. 


Uebernimmt auch Bestellungen auf 
aller Gattung Meubeln, Parquetten' und der 
zum Bau erforderlichen Tischler-Arbeiten, 
die er zu billigsten Preisen in kirzerster 


Zeit ausführt. 
(20-3-6) 


* BA Fakłaa Towarzystwa akcyjnego 
do wyrabiania prasowanych jarzyn w Frankfurcie nad Menem 


sporządza zachować się dająse zopy. JAFZYMY, rośliny, 


uchonne, kartofle, płody strączkowe, Owoce rośliny 
i aptekarskie, Mixed x fla itd. ; s 


(1195-7: 8) 


włosy 


| zmiana ciepła 


2 7 d mat w 6 
E tg 


—— 


Bióro agencyjne 


| Karola Wolańskiego w Krakowie 


„otrzymawszy liczne zgłaszania starających się o dzierżawy; 


uprasza panów właścicieli dóbr i pomniejszych folwarków 8 
mających chęć takowe wydzierżawić, o wczesno nadesłanie 
rozmiaru, opisu i wszelkich bliższych dotyczących szezegó* 
łów, również ostateoznéj ceny dzierżawnój, by poszukojącym 
dzerżawy potrzebne wyjaśnienia natychmieet udzielić -mogł0 
i ilo możności bez niepotrzebnego przewiecz'nia ugodę. do 
skutku de prowadzoną była. è 

Na żądania przesyła się panom właścicielom drukowane 
bankiety, które wszelkie potrzebne rubryki do zapełnienia 
zawierają. 

Qraz otrzyr ało Bióro w komis: | 

do sprzedania dobra większe 

w Królestwie Polskiem, w gubernii ratomskićj, 7 mil od Kra- 
kowa, zawierające 1000 morgów najżyźniejszój głeby pszen- | 
réj, 100 moszów łąk i tyleż pastwisk i ogrodów ;— raze j 
lub też każdy z 3 folwarków osobno. (2943) | 


Dla milosników 
ogrodnictwa: 


właśnie co dopiero opuścił prasę numer 17ty 


Główny katalog. 


Roślin  Oranżeryjnych 
AL AZNTH OTW ETNA 


w Plantiz przy Zwickau. 


Tenże zawiera na i jak 90 stronicach, po największój 
części w Zch kolamnach następujące oddziały: 

A, Rośliny z cieplarni w ogólności, Acanthacey, Amaryl- 
©. lidy i Łiliacey, Araliacey, Aroidy, Begonie, Bromelie” 
cey, Filicey i Lykopodiacey, Gosneriacey i Cyrtandrey; 
Melastomey, Orchidey, Palmy. Cykadey, Pantancy í 
Cyklanty, Soitaminey i Musacey, tudzież rośliny techni* 
czne, aptekarskie i wodne; 


r 


B. Rośliny zwykłe oranżeryjne w ogólności: Azalio, Ka” 
molie, Chryzantyny, Konifery, Fuksie, Gcorginie, Pe” 
largonie, Rhododendrony, Róże. Petunie i Werbeny; 

C. Rośliny ogrodowe: Krzewy, krzaki, drzewa owocow 


i do ozdoby. ł 

Stąd wypływa dostatecznie mnoga obfitość wszelkiego r0% 
dzaju roślin. Na frankowane żądania posyła się ten katalóf 
franko i hczęłataie. Wszelki» zamówienia uskuteczniam ja”. 
dotąd najgorliwićj i najńpiesznićj, połócom sie zatem łaska 
wym wzzludom naj przejmiój á 
Planita przy Zwickau w Sakeoaii, 
(87-1-4) G. Geitner. 
A 


Prawdziwy śniegogórski l 


ULOPAR AIOAOWT 


dla cierpiących na piersi i płuca, Å. 
sporządzony podług przepisów lekarskich z na'skuteczniejsz fd 


ziół świeżo wyciskanych przez 


Franciszka Wilhelma i Juliusza Bittner 
aptekarza w Neunkirchen aptekarza w Gloggsit= 
Ulopek ten sporządzony z “ali 
zbawionniejszych ziół alpejskie 
góry zwanćj „Śniegowa górś_ 
okazuje się bardzo 'skuteczn 
w zapaleniu szyi, © i 
ce,draźliwym kaszlu, dY 
sznościąch piersi, ci 
kióm oddychaniu, kłóci 
w boku, oraz koklugzi 
poorafkowych such0 


ach. i 
Cena j d: éj Qaszki z instr Ke 
nżywania 1 złr. 12 kr. Ma? 
jsk 2 daszki nie posyłają 
Yvpazowanie 2 flaszek w skril 
neczkach 10 k. 

Wszotkie ebstalanki uskalł 
czninją się za radesłąniem fi 
kowanem przypadającój nalo 
tości jk najspiesznój.. ad 

Główny guład uh 
muje Juliusz Bittner * 
tokarz w Glogęnitz; — w Kr 
kowie p, Aleksandrowi 
aptekarz; — w Białćj psa 
Berger; — Bielsku pan Kar 
Schaffran — w Bochni P- ka 
sprzykiewicz — w Brzeżanść 
: i P B. Fadenhecht;— w Buc 

ą a czu p, Czerkawski;— w Ch 
nowie p. Sporysz aptekarz;— w MAREN p. J, Kohl ;— p 
Lwowie p. K. F. Milde;— w Myälenicaoh p. M. A. Łowozyć 
ski; — w b wiat P A. Styjlor aptekarz; — w Rozwadł 
wie p. Karól Marecki; — w Samborze p. J. Kriegscisenj < 
w Stanisławowio p. J. M manek aptekarz ; — w Tarnopolu 
Karol Buchelt aptekarz; w Wadowicach p. F, Foltinż 4 
w Wieliczce p. Wątoręk wdowa. (1128-50) 


= Kema A! 


Strojów damskich | 
Emilii Wojcickićj. 
w Krakowie prz l El ńskić 
y ulicy Floryańskićj pod I. 549 naprze 
„sł re Tosyjskiego zaopatrzony został w kwiaty paryzkieś 
wyrosu w najświeższym guście, który polecając się szan 
wnym Damom takowe po najumiarkowańszych cenach spr 5) 


U 
daje. (41-1 


C. k. TEATR POLSKI. 
We wtorek dnia 19gn stycznia 1858 r. 


RODZINA ZBÓJCÓW 


czyli 


MADPRAT | 


aktach „przez George Sand, tłómaczona z frand 
J. Jasińskiego dyrektora teatra warszawskiefy 


Antoni Czapliński, rządzez drukarni. 


